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STOSUNKI POLSKO -  LITEWSKIE.

GAZETTE DE LAUSANNE 1 8 ; V I I ;  d r u k u j e  a r t y k u ł  w s t ę p ny ^ M .M u r e t«a  p ; t ; 
" L i t w a  i  j e j  s ą s i e d z i " .  L i t w a  j e s t  wroga d l a  Sowie towi  C a ł a  a k c j a  
r z ą d u  Smetony i  Waldemara sa  po zamachu s t a n u ,  z m i e r z a  do u s u n i ę c i a  
wpływów s o w i e o k i c h i  Względem Niemiec  L i t w a  n i e  js s t  o w i e l e  h a r ­
d z i e j  p r z y j a c i e l s k a ;  Waldemaras  z adecydowa ł  podohno z n i e s i e n i e  de­
l e g a c j i  l i t e w s k i e j  p r zy  L id z e  Narodów,  co b y ł o  godnem po ża ł owan ia , -  
gdyż  o b e c n o ś ć  P a ń s t w  b a ł t y c k i c h  w Genewie j e s t  b a rd z o  p o ż ą d a n a ;
W da l s zym c i ą g u  a r t y k u ł  z a j m u j e  s i ę  dąsami  L i twy n a  P o l s k ę ,  k t ó r e  
uważa  z a  n i e s ł u s z n e ,  gdyż  " s z ow in i z m  p o l s k i  o wie le-  z m a l a ł  od k i l ­
ku  m i e s i ę c y  a  m a r s z a ł e k  P i ł s u d s k i  z d a j e  s i ę  s p e c j a l n i e  dbać o Pogo­
d z e n i e  Li twy z P o l s k ą ; "  J e d n a k ż e  L i t w a  n i e  powinna  p r o w a d z i ć  p o l i t y ­
k i  o d o s o b n i e n i a ;  We .własnym i n t e r e s i e  powinna  ws pó łp r aco wa ć  z pań ­
s twami  z a c h n d n i e m i .  J e j  p o ł o ż e n i e  g o s p o d a r c z e  n i e  j e s " - ś w i e t n e ;  Co­
r o c z n i e  e m i g r u j e  30 ;000 l u d z i  n a  2 m i l j o n y  mie szkańców;  Ś c i ś l e j s z e  
wę z ły  z Zachodem p o l e p s z y ł y b y  t e n  s t a n  r z e c z y ;  Ani  Niemcy a n i  Polsłr-j 
n i e  z a g r a ż a j ą  n i e p o d l e g ł o ś c i  P o l s k i ;

ECHO 2 o . V I I ;  /Kowno/  d o n o s i ,  że w . P o l s c e  t u ż  za  d e m a rk a c y jn ą  l i n j ą  
p r z e p r o w a d z a  a  ę i n t ensywno ,  s z k o l e n i e  wojskowe;  Na l i t e w s k i e j  i  b o l ­
s z e w i c k i e j  g r a n i c y  c i ą g n ą  s i ę  d ł u g i m s z e r e g i e m  obozy m ło d z i e ż y  s z k o l  
n e j ,  m ę s k i e j  i  ż e ń s k i e j )  p r z y s p o s o b i e n i e m  wojskowem t e j  m ło dz i e ż y  
z a j m u j ą  s i ę  o d d z i a ł y  w o j sko w e ; ;

Tenże  - d z i e n n i k  d o n o s i  o w y k r y c iu  n a  t e r y t o r j u m  l i t e w s k i e m  o rga  
n i z a c j i  rzekomo s z p i e g u j ą c e j  na  r z e c z  P o l s k i ;  Na c z e l e  o r g a n i z a c j i  
s t a l i  a j e n c i  K.O.P* i  I I  o d d z . p o l s k . s z t . g e n ;  A r e s z t o w a n i  z o s t a l i  j e j  
p r zywódcy :  Greczko  / K . O . P . /  i  P i o t r  Szymanowski  / l i  oddz ; . p o l ; s z t ; 
g e n . /  Zadaniem szp i egów b y ł o  ś l e d z e n i e  s y t u a c j i  w ce n t r u m  Li twy 
o r a z  j e j  i n s t y t u c j i  pańs twowych;

STOSUNKI POLSKO -  NIEMIECKIE.

AGENCJA "TEL.UNION" / n a c j o n . /  2 1 ; V I I .  donosząc  o ^ n o m i n a c j i  nowych 
p r z e d s t a w i c i e l i  p o l s k i c h  m i e s z a n e j  k o m i s j i  g ó r n o ś l ą s k i e j  p p . r ad c y  
m i n i s t e r j a l n e g o  B r a t k o w s k i e g o  i  i n ż . G r a b i a n o w s k i e g o ,  u s i ł u j e  udo­
wo d n i ć ,  że n o m i n a c j a  t a  z w ł a s z c z a  p'. B ra tk o w sk i  ego p o s i a d a  s z c z e g ó l ­
ne  z n a c z e n i e  p o l i t y c z n e  i  s ł u ż y ć  ma ce lom wzmocn ien i a  wpływów n a c j o ­
n a l i s t y c z n y c h  w ł o n i e  k o m i s j i  m i e s z a n e j .  Zdaniem " T e l . Union"  odwo­
ł a n i e  p .Wolnego  m i a ł o  s i ę  s p o t k a ć  z powszechnem p o t ę p i e n i e m  n a  G; 
Ś l ą s k u ;

DER TAG 2 1 ; V I I .  do no s i  z K a to w ic ,  z a  d z i e n n i k i e m  " P o l s k a  Z ac h o d n i a "  
że l i c z b a  z g ł o s z e ń  d z i e c i  do s z k ó ł  n i e m i e c k i c h  s p a d ł a  do l / 3  w p o -
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równaniu z rogiem poprzednim; Jeżeli tali jest istotnie,-pisze dzien­
nik niemiecki- to tyłoby to następstwem bezwzględnej^walki Związków 
powstańczych przeciwko szkolnictwu niemieckiemu; Groźby pozbawienia 
pracy rodziców/ posyłających dzieci di szkół niemieckich, które nie­
jednokrotnie zostały wykonane, odniosły swój skutek;

W dalszym ciągu dziennik zamieszcza pogłoskę że z.powodu, kom­
promisu pomiędzy ministrem spr;wewnętrznych a stronnictwami prąwi- 
cowemi ma zostać wycofany nagły wniosek do Sejmu w sprawie zajsc 
na Górnym Śląsku; Y/zamian za to, rząd postanowił odwołać^wojewodę 
Grażyńskiegoi który wobec tego, nie powróci już po urlopie na do­
tychczasowe stanowisko;
PRASA IIEMIECXA z 21.VII. donosi, że komitet budowy pomnika narodo­
wego niemieckiego na polach Tannenbergu wydał odezwę, w której za- ■ 
powiada, że uroczystość odsłonięcia pomnika odbędzie się w dniu 10 
września r.b;w obecności prezydenta Hindenburgaj Odezwa wzywa spo­
łeczeństwo niemieckie do wysłania licznych delegacji; Zdaniem uro­
czystości tannenberskiej ma być, jak stwierdza odezwa - zadokumento­
wanie ścisłej przynależności Prus Wschodnich do Rzeszy niemieckiej;
W marchji wschodniej, o którą rozbijają się fale żywiołu słowiań­
skiego pomnik tannenberski ma być przypomnieniem, obowiązku goto­
wości każdego Hiernca do złoż’enia swego życia w obronie ojczystego 
kraju.
AGEHO JA11 aS T-EYPITi1 S S " 21.VII w depeszy z Warszawy donosi,że 27 i 28 
sierpnia w okolicy Chojnie rozpocząć^się mają manewry wojsk^polskich 
w których oprócz regularnych oddziałów wojskowych mają wziąć udział 
również związki przysposobienia wojskowego młodzieży, które otrzy­
mają pełne uzbrojenie'i•wyekwipcwanie wojskowe oraz postawione c 
staną pod kierownictwo wojskowych instruktorów,
SYTUACJA P^UTYCZiA W POLSCE.

zn-

OSTDEEfTSCBE MORGEIPOST T7.VI1; Zamieszcza art; p;n;"Kulburwhsten. 
im Osten. Polen und Bolschewisums.” ; Autor /Hans Schadewaldt/ pisze, 
że stosunki na kresach od czasu wojny nic się nie zmieniły; Polacy 
obecnie zarówno jak' i przed wojną są krzewicielami_wyższej kultury 
w tych stronach; Pograniczny pas polski na wschodzie, szerokości od 
200 do 300 kilometrów, jest stałem siedliskiem niebezpieczeństwa.
Te obszary są.tylko polskie, pod względem militarnym. Pod względem _ 
narodowym nie dadzą się one wcielić do polski,a politycznie^stanowią 
podatny grunt dla propagandy bolszewickiej. Pod względem zas gospo­
darczym kresy wschodnie Polski opanowane są całkowicie przez element 
żydowski; Hieliczni właściciele większej własności są narodowości' 
polskiej; Pod względem, liczebnym element ten nie ma znaczenia nato­
miast pod względem kulturalno społecznym jest przedstawicielem kul­
tury europejskiej i żywem. popar.iem idei przynależnosci kresów do^ 
Polski; Zachodzi tu pytanie czy ci przedstawiciele kultury europej­
skiej zdołają podnieść do swego poziomu te ciemne masy mniejszości 
narodowych, opanowanych obecnie przez agitatorów wywrotowych sowiec— 
;t0— bolszewickich, z którymi Polska toczy nieustanną walkę; Yidmo_ 
boisz,ewizmu stoi ciągle -przed Polską a jest to tern niebezpieczniej­
sze, że ciężka sytuacja ekonomiczna szerokich mas proletaijatu zy— 
a owsko-r osy jakiego na kresach, tworzy nad er podatny grunt d.la agi­
tacji bolszewickiej; Tutaj bardziej ni z gdziekolwiekbąds stwierdzić 
można,że Polska ma. nadmiar mniejszości narosowych; A jednakże armja 
Polska jest .obrońcą Europy przed bolszewizmem. ćo jej _'zapewnia 
sympat je Europy zachodniej, w szczególności zas^Anglji. --ząa ̂ war­
szawski' świadomy jest jednak tęgo, że same dowody sympatji nie są 
wystarczające i że zadanie Polski byłoby o wiele łatwiejsze, gdy y





posiadała sprzymierzeńca w Rzeszy Niemieckieji Dobre stosunki z Niem— 
cami ułatwiłyby Polsce zadanie pomyślnej kolonizacji kresów wschod­
ni ch; -
VOSSISGH’]7’ Ztg. 21.VII. DPR TAG 21.VII. i inne dzienniki donoszą za 

Gazetą Warszawską i Robotnikiem o zamierzonych zmianach w Gaoinecig.. 
"Der Tag w inf.p.n." Diktat or Piłsudski" podaje że Marsz,Piłsudski 
rządzi obecnie sam. On jeden tylko 2 kierowniczych osobistości nie 
korzysta z urlopu; Jak wielkie jest niezadowolenie z powodu wzrasta- 
jących dyktatorskich dążności marsz. Piłsudskiego, dowodzi fakt., ze 
Centrum "Wyzwolenia" postanowiło wystąpić z koalicji rz dowej 1 przy­
łączyć się do opozycji socjalistycznej;
MORNING PnST 16.VII; Korespondent warszawski pisze, że lylarszałek Pił­
sudski niema zamiaru zniesienia parlamentaryzmu; Marszałek uważa 0bec 
ny Sejm za niezdolny do pełnienia swych zadań, ale spodziewa się, 
że nowe wybory, które się odbędą na jesieni, obdarzą kraj izeczy- 
wistypa parlamentem;

2; Z i G A S U Ś  I  I 1 0 G O L N E.

SYTUACJA POLITYCZNA V AUSTRJI;

WESTMINSTER GAZETTE 19.VII; Jeśli stosunkowo mała sprawa schatten- 
dorfska mogła w Wiedniu wywołać takie groźne rozruchy, to widocznie 
nagromadziło się tam dużo materjału palnego. Nie dziw, bo Wiedeń bez 
dawnej, wielkiej Austrji, podobny jest d0 głowy bez ciała; Wprawdzie 
rząd austrjac^ii niema zamiaru poruszyć kwestję A.ns chi u s su, ale lu  ̂
n0sć ją poruszy, jeśli się mocarstwa nie postarają o to, zeby Austria 
znalazła się w znośnych warunkach ekonomicznych;
DAILY TELEGRAPH 19.VII; Berliński korespondent donosi,^że niemieccy 
mężowie stanu nie uważają ahwili za stosowną dla An-schlussu. konser­
watyści pruscy boją się wzmocnienia "czerwonych’ stronnictw niemiec­
kich przez "czerwonych" Wiedeńczyków;
LECHO D-1 PARIS IS.VII. Pertinax omawiając wypadki wiedeńskie zasta­
nawia się nad ich możliwemi^skutkami; Wszelkie wzmocnienie austriac­
kiej partji soojal-demokratow może tylko sprowadzić j e s z c ^  ^
zamęt w Austrji; Konserwatyści dojdą do przekonania, że z niepewnej 
sytuacji wyprowadzić może Austrję tylko ręka niemiecka, Opr cz ej 
korzyści dla sprawy "Anschlussu’• należy zapisać na rachunek jego 
strat, rosnącą niechęć austriackich socjalistów do Anschlussu; 
Austrjaccy socjal-demokraci od pewnego_czasu niepokoją n ę  m0zliwoscoą 
"A.nschlussu" do Niemiec Seeckfów i Hindenburg'ow; Rozumieją o 
brze, że Niemcy nie na długo pozostawiliby ich w posiadaniu tak Roz­
ległych wpływów; Dziś bardziej niż kiedykolwiek baczną trzeba zwra­
cać uwagę na kwest ję połączenia Niemiec z A.ustrją; Kon w ' a“
chimowie pokazała jasne w tej sprawie stanowisko Małej jntenty. 
Depeszy mówiły już o interwencji Yłoch; Do tej p°ry jecn;ak^Rzym s^ę 
nie ruszył; Jasne jest, że wypadki wiedens ae 0bch°cz.ą g). Sak iaj 
bardziej; Krwawe ostatnie wypadki mogą tyiko pobudzić do ao^ c h  a 
w Europie środkowej: faszystów i spe j al-demokrat 'w, nuto* _p y* 
cza,iż Lłochy chciałyby poprzeć obóz reakcyjny w uych krajach.
Jedyną rzeczą mogącą wstrzymać Mussolmiego _ jes■ c y y >. 
na to, że faszyzm i pangermanizm w Austrji 1 na_ Lęgrze cn to jedno.
A II Duce bardziej niż kto inny jest przeciwnikiem nnschlissu.





TAGLIGHE RUNDSCHAU 19;VII; podaje po O nagł i "Ręka li oskwy w krwawo,i 
grze" korespondencję z Wiednia, w której pisze, że jest jasne, iż 
krwawa dni wiedeńskie należy zapisać na konto Moskwy. Sowiety od 
roku urządziły" w 'Wiedniu centralę swej propagandy dla środkowej i 
wschodniej Europy i rozruchy wiedeńskie zostały zorganizowane przez 
komunistów do najdrobniejszysh szczegółów; Kanclerz Seipel w ode­
zwie stwierdza, że najprawdopodobniej pierwszy strzał do policji 
padł ze strony znanego wiedeńskiego komunisty Biali oraz naoczni 
świadkowie stwierdzają, że nigdy nie było tak ożywionego ruchu sa­
mochodów zajeżdżających przed poselstwo sowieckie, jak właśnie w cza­
sie walk na Ringstrasse;

tIgLICHE RUNDSCHAU 21.VI I i  pisze w art;p.n; "Staat ohne Macht". 
wypadki wiedeńskie wykazały z przerażającą jasnością, że Austrja 
jest "państwem bez władzy" i to nie tylko nazewnątrz, lecz i na we 

wnątrz. Wydarzenia wiedeńskie są w pierwszej mierze następstwem ukła­
dów w St.Germain i Wersalu; Niewątpliwie nie doszły jednak do tak 
pożałowania godnych zajść, gdy Aó.strja posiadała silną i nie poli­
tyku jącą arrnję;

II POPOIO D 1 ITALIA. 19;VII; pisze, że jest jeszcze zbyt wcześnie 
aby można było wyciągnąć konkluzję z wypadków wiedeńskich; Ułaska­
wienie w .Schat tend orf było tylko pretekstem wypadków wiedeńskich; 
prawdziwa przyczyna musi być poszukiwana w braku wszelkiej dyscypli­
ny w Państwie i występnej tolerancji propagandy komunistycznej; 
"Anschluss, żydzi z przedmieść i sytuacja ekonomiczna, wszystko to 
mogło się przyczynić do buntu, ale udział tych czynników jest bardzo 
mały”.
LA TRIBUNA 19.VII; nie widzi w wypadkach prawdziwej rewolucji; 

Wiadomo, że od dawna pracuje już w Wiedniu trzecia Międzynarodówka.
Być może, że ajenci bolszewiccy‘kierowali'Zajściami ale to nie prze­
szkadza, że widać w nich wyraźnie ślady s$cjalistyczro-reformistycz- 
ne II Międzynarodówki, która przygotowała teren do wybuchu a potem 
strasznie przelękła się kęnsekwencyj

GAZETTE DE LAESANNE 19;VII; zaznacza, że socjalizm A.ustrjacki był 
"obrabiany" zręcznie przez,emisarjuszów bolszewickich. Zdaje się, 
że propaganda ta wydała owoce; liga Narodów powinna tu dziafe. ć, w 
przeciwnym bowiem razie sąsiadzi północni zechcieliby przyjść z po­
mocą Austrji, co wywołałoby może konplikacje;

POLITYKA ZAGRANICZNA WŁOCH;'

I'ECHO DE PARIS 18.VII; zamieszcza artykuł o polityce zagranicznej 
Mussoliniegb, którą zaniepokoiła się ostatnio prasa Angielska; 
Dziennik cytuje wywody pisma angielskiego "Referee",że kryzys eko­
nomiczny jakie przechodzą Włochy zmusza Mussoliniego do odwracania 
uwagi ludności od sytuacji wewnętrznej; Eabryki amunicji i materja— 
łu"wojennego są we Włoszech w pełnym bi|pu; Włochy wzmocniły jeszcze 
swoje stanowisko w Albanji; Trzeba również wziąść pod uwagę spra­
wę" wizyty gen;v;Seekta w Rzymie. "Referee"przypomina, że pisał w 
swoim czasie o porozumieniu pomiędzy nacjonalistami niemieckimi, 
faszystami włoskimi, nacjonalistami austrjackimi, "zbudzonymi ma- 
dziarami11 i bawarcsykami , zwolennikami Hitlera, którzy pracują so­
lidarnie nad rozbiciem polityki sprzymierzonych, a w szczególności 
aljansu francusko-angielskiego -
BERLINER TAB; 20.VII; donosi z Konstantynopola, że poseł bułgarski 
w Angorze, Pawłów, udzielił prasie turecki ej wyjaśnień, że związek 
państw bałkańskich do którego obecnie się przygotowuje grunt, od­
powiada dążeniom tych państw i dojdzie z całą pewnością.do skutku. 
Udział Turcji jest rzeczą postanowioną. Poseł Pawłów wątpi, aby 
Włochy mogły zająć na Bałkanach takie stanowisko do jakiego dążą;




